
Teraz jest wojna


Na dworze jest mrok,

W pociągu jest tłok,

Zaczyna się więc sielanka,

On objął ją wpół,

Ona gruba jak wół,

Bo pod paltem schowana rombanka.

 

Spod serca kap, kap,

Rombanka i schab,

A pociąg mknie jak szalony,

Schaboszczak i kicha

To dobra zagrycha,

A pod ławką dwa salcesony.

 

Teraz jest wojna,

Kto handluje, ten żyje.

Jak sprzedam rombankę,

Słoninę, kaszankę,

To bimbru się też napiję.

 

Teraz jest wojna,

Kto handluje, ten żyje.

Jak sprzedam rombankę,

Słoninę, kaszankę,

To bimbru się też napiję.

Nim on się przekona,

Czym handluje ona,

To pociąg na stacji staje.

Żandarmi wsiadają,

Wszystko wygrużają

I nic się nie zostaje.




 

Ten szuka na ziemi,

Ten szuka w kieszeni,

A trzeci po paczkach szpera.

Zabrali rombankę,

Słoninę, kaszankę,

A niech ich jasna cholera!

 

Teraz jest wojna,

Kto handluje, ten żyje.

Jak sprzedam rombankę,

Słoninę, kaszankę,

To bimbru się też napiję.

 

Teraz jest wojna,

I z handlu ciężko się żyje

Zabrali rombankkie, słonine, kaszanke 

To bimbru się też napiję.
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